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CZĘSTOCHOWA, ul. P. /AARJI 41. = TELEFON J© 4.

O g ł o s z e n i a  d o  „K urjera  C z ę s t o c h o w s k i e g o *  p o c h o d z ą c e  w p r o s t  o d  f ir m  i b iu r  o g ł o s z e n i o w y c h  w  W a r s z a w ie  z a ł a t w i a  w y ł ą c z  tie C e n tr a ln a
A d m in i s t r a c j a  O g ł o s z e ń  P o ls k ie j  P r a s y  P r o w in c j o n a ln e j  W a r .  z a w a  Z g o d a  Jfe i .

T eatr „ P  A  R Y  S  K 1 ”  ul. Panny Marji Na 19.
SensajalH

P r o g r a m  o d  s o b o t y  30  s i e r p n ia  r b. i d n i  n a s t ę p n y c h .

Shakespeare na ekranie!

H M L E T Wifelkie arcydzieło filmowe w 
6-ciu wielkich aktach, w ykona­
ne przez znaną fabrykę „Cines1,4 
z polską gwiazdą kinematogra­
ficzną H eleną M akow ską  

w roli głównej.

M u zyk a  S e k s te t  A r ty s ty c z n y  pod  dyrek cją  J e r z e g o  Bursifcat. — Ceny m e j s c  z w y k ł e .

Początek przedstawień w dni powszednie o godz. 5 po poł. w soboty o godz. 4 po poł. w niedziele i święta o godz. 3 p. p

Niemcy wciąż ostrzeliwują Sosnowiec
P o r a z  t r z e c i  n i e m c y  o s t r z e  iw a l i  S w s n o w i e c .— B o m b y  i g r a n a t y  p a d a ją

n a  m i a s t o .  —  S ą  z a b ic i  i r a * n i .

N ie m c y  o s t r z e l i w a l i  R e d a k c je  „ I s k r y “ i „K uriera  Z a g ł ę b  a “.
C o n a  t o  R z ą d ?

SOSNOW IEC—(Kor wł. „Kur. 
Częst. 4 Wczoraj w godziaach po­
południowych napadły  na Sosno­
wiec trzy aeroplany niemieckie, 
ostrzeliwując gwałtownie miasto 
w centrum, oraz pogranicze. Był 
to z kolei trzeci napad aeropla­
nów tego samego dnia. Za każ­
dym r..zem padły niewinnie ofia­
ry. Kanonada wieczorna trw ała  
kilka godzin aż do zupełnego 
zmierzchu. Poraniono i zabito 
Szereg osób i dzieci, z których 
kilka zmarło.

Przeświadczeni przez szpiegów, 
których się mnóstwo kręci po 
Sosnowcu i okolicy, że stamtąd 
napływ a pomoc dla powstańców, 
że wielu ochotników bierze w 
powstaniu udział, że całe społe­
czeństwo polskie, jak  wożę, wspo­
maga powstańców — Niemcy pro­
wokują, chcąc w yw ołać z naszej 
strony zb r j jną  interwencję, chcą 
z nami wojny. ,

Rzucanie bomb, granatów  z a- 
eroplanów jest tylko wyzwaniem. 
Zuchwałość połączona z podłoś­

cią przechodzi już wszelkie g ra ­
n g e .  — Rząd musi z władzami 
wojskowymi przedsięwziąć daleko 
idące środki ostrożności. Nikt 
tu nie jest w Sosnowcu w dniach 
ostatnich dniach pewny swego 
życia, nikt nie wie, czy wycho­
dząc rano do pracy, powróci wie­
czorem do domu.

W fabrykach pobliskich pasa 
granicznego musiano zaprzestać 
pracy.

Gmachy, w których znajduią 
się redakcje „K urjera  Zagłębia44 
i „Iskry*4 ostrzeliwane były rów ­
nież, dworce wiedeński i dębliń­
ski, tory kolejowe, szopienicki 
most i szereg domów, nad pa­
sem w pobliżu granicy położo­
nych.

Niemcy mszczą się w ten-spo­
sób za podtrzymywanie powsta­
nia. W iedzą, gdzie się znajdują 
większe zgrupowania powstańców 
i s tarają  się, aby ich kule dosię- 
gnęły uciekinierów.

—  o  —

Z A W I A D O M I E N I E .
N iniejszym  m am  zaszczyt po d ać  do w iadom ości S zan . P ubliczności, że z  d n .  IG b . m .

Restauracja „A P O L L 0 “
przeszła  pod  w y łączny  zarząd n iżej podp isanego .

T runk i k rajow e i ^zagraniczne pierw szej ja k o ś c i i k u ch n ia  pod zarządem  p ierw szo 
rzędnego k u ch m istrza  zadow olą na jw ybredn ie jsze  w ym agan ia  Sz. k lije n tó w ,

C o d z ie n n ie  od g o d i .  1 do  230 p o  p o ł .  i w i e c z .  o d  730 d o  g o d z .  12.

— Koncert Orkiestry damskiej — —
p o d  d y r e k c j ą  z n a n e g o  s k r z y p k a  p. I. S z a l iń s k ie g o .

z pow ażaniem
W A C Ł A W  DOLSKI

Walki na granicy trzech zaborów.
SOSNOW IEC — Pisma berliń­

skie otrzymały następujące donie­
sienie z Katowic:

Rozruchy w Mysłowicach i 0 - 
kolicy trw ają  w pobliżu miasta, 
na  słynnej trójgranicy odbywają 
się zacięte walki. Pancerne po­
ciągi niemieckie są czynne i

ostrzeliwują k ry jów ki grup pow­
stańczych.

Liczne ataki w okręgu k a to ­
wickim, pszczyńskim i lublinie- 
ckim wskazują, że sytuacja na 
Gr. Śląsku znowu zaostrzyła się. 
Komisja koalicji przybyła doJGli- 
wic.

Niemcy stwierdzają powodzenia powstańców.
SO SN O W IEC—Dowódca 6 kor- i usadowiły mocno na  terenie 

pusu armji pruskiej donosi pod niemieckim.
datą 27 bm.: Na reszcie frontu górnośląskie-

Pod Małemi Gorzycami na po- go spokój. Pod Zdunami odparto 
łudnie od W odzisławia silne poi- ataki na patrole, 
skie bandy przeszły przez granicę

Wysadzenie w powietrze
. koszar Grenzschutzu*

SOSNOWIEC, 28.7. P.A.T. detonacje, które słyszano 
Dzj£ w nocy w Bytomiu o na dużej przestrzeni. Mnó- 
godz7 12 powstańcy w.ysa- stwo rannych i zabitych, 
dzili nowe koszary. Rozie- bo koszary były pełne źoł- 
gły się jedna po drugiej 2 nierzy grentzschutzu.

Uroczysty wjazd

biskupów polskich®Gniezna
(Kor. wł. „Kurjera C zęstochowskiego").

Rozpowszechniajcie „Kurjer Częstochowski*'.

Gniezno, 28 sierpnia.

Skąp&ne w zatokach sierpniowego  
słońca wit ło  prastare Gniezno po raz 
pierwszy w zmartwychwstałej Polsce  
Zjazd biskupów z wszystkich ziem pel 
skich dotąd oswobodzonych. P r z j  brało 
na te gody szatę odświętną, ozdobiło się 
mnóstwem chorągwi i sztandarów naro­
dowych.

Na d łu g o  przed nade jśc iem pociągu

biskupiego poczęły się gromidzić tlunay, 
u s t a w i a ć  szpalery, gromadzić delegacje 
instytucji.

Przed 5 popoł. stanął na dworcu po­
ciąg specjalny wiozący dostojnyeh gości. 
Na peronie oczekiwali ich przsdstawicie- 
le kapituły gnieźnieńskiej, miasta, władz. 
Na widok pojawiających się aa platfor­
mie przed dworcem biskupów kompanja 
honorowa 7 pułku strzelców prezentuje 
broń, kapela 8 pułku ułanów na koniach
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Państwowy-Urząd Węglowy Front słowiański, skierowany przeciw Polsce
p o d a je  do w ia d o m o ści, ź e  k o k s, t. zw , „N a­
ftow y" , m o że  b y ć  sp ro w a d zo n y  jed yn ie  z a  
zezw o len iem  i frachtam i P a ń stw o w e g o  Urzędu 

‘ W ęglow eg® .

W sz e lk ie  inne w y sy łk i k o k s j  n a fto w eg o  b ęd ą  
rek w irow an e, jako  tr a n sp o rty  n ie leg a ln e .

g r a  „ Jeszcze  Po l ska  nie zg inęła" ,  a t y ­
s iączne t ł um y wnoszą  g ro mki  okrzyk:  
„Niech  ży ją" .  Biskupi z fes. P r y m a s e m  
i a r c y b i s k u p a m i  Bi lczewskim i Teodoro-  
wiczem na czele z a t r z y m u j ą  się na  s t o ­
pn iach,  u podnóża k tó ry ch  s t a nę ły  dele­
g ac ie .  %

Imieniem raiaBta wi ta  dos to jn ików 
adw .  Karp ińsk i ,  im i en ie m  powiatu  s t a r o ­
s t a  Ki t te l .

P r z e m ó w i e n i a .

Adw.  K t r p ń s f e i  powiedz ia ł  między 
innemi:

„ P r zy p a d ł  mi w  udziale  roiły obo­
wiąz ek  po w i ta n ia  W a s ,  oa j p rzewie lebn  e- 
jsi  ksk.  fes. biskupi ,  u progu s t arożytnego  
G n ie z na ,  obwi tego  wieńcem legend,  po­
dań i zda rze ń  hi s to rycznych .  P r z y b y w a ­
cie do na s ze g o  p ias towsk iego  gn ia zda ,  
l  k t ó r e g o  przed wiekami  wzbił  się do 
lotu Orzeł  B ia ły ,  g od ło  pańs twa .  Tuta j  
w matce  kościołów naszych p r ze cho w u­
jemy re l i kw ie  św.  mę czenn ika  i p rochy  
krzewicie lki  w i a r y  na naszej  ziemi,  D ą ­
brówki ;  tu t a j  Ch r o b r y  k ładzie p o dw al in y  
pod  p a ń s tw i j i  ko ro nę  k r ó le w sk ą  na g ł o ­
wę;  do G dez na  p ie rwszy  z Jag ie l lonów 
o d p r a w i a  p ie lg rzymkę  po b i twie g r u n ­
waldzkiej ,  aby ukorzyć się u grobu św.  
W oj c ie ch a .

Cokolwiek  burzl iwe czasy nam przy­
niosą ,  będziemy wierni  n3s ej misj i  h i­
s to ryczne j ,  w iedząc że pod gsymbolem 
ch rześc i j ańs twa  —  pod k rz yż em  - • b ia łe  
tuli  s ię  orle.!

W  tej myśl i  w i ta  W a s ,  dostojnicy  
kościelni ,  Gniezno,  k o le bk a  naszej  w ia ry  
i na sz eg o  n a r o d u " .

Im ie n ie m b i skupów przemówi ł  ks. a r ­
cy b i skup  Bdczewski  mniejwięce j  w te 
s łowa :

„ W y r a ż a c i e  r adość z przybyc ia  na sz e ­
go do p ra s t ire g o  p ia stow sk iego  grodu  
L e c h a .  J a ,  imieniem,  b skupów,  zap ew­
n iam W a s ,  że nie  m m e js z a  jes t  r adość  
nasza,  iż p ie rwszy  nasz Z j a z d  może r y  
od pr aw ić  tu u g r obu  św.  W oj c ie ch a .

P rzy jm i jc i e  podziękę  za to przyjęcie  
b rac ia  wielkopo lscy,  W y ,  ecście Polsce 
n ie j ednokro tn ie  święci l i  p rzy k ła dem ,  k t ó ­
rzyśc ie  dzielne  w ojs ka  W a s z e  wy zb yw  
szy się niewol i ,  s ła l i  n a  ob ro nę  k re só w .  
Dzięki  W a m  za oswobodzen ie  L w o w a  i 
k ra j ,  k tó r yśc ie  od g łodu  u ra towal i .

Szczęść wam i b łogos ław Boże w wy 
zwoloot-j  Ojczyźnie!

O d j a z d  d o  f a r y .

W ś ró d  ok rzy kó w  i w iw a t ów  ze b ra ­
nych t łumów,  poprzedzeni  e s k o r t ą  u l a n ó y  
gn ieźnieński!  h z białożół t  mi p r o p o r c z y ­
kam i  n a  l ancach ,  ru szy l i  biskupi  ® w s p a ­
niałe czw órk i  zap  rzężonemi  powozami  
w śr ó d  sz p a le ró w ,  u tworzonych  przez 
konny ch  u łanów i s t r ze lców po pod pięk- 
nemi  b r a m a m i  i g i r l andami  w ulicę 
C h r ob r eg o  ku  farze.

W i w a t o m  t łumów,  w ype łn ia j ących  u l i ­
ce i ok n a  upiększone nie było ko n ta .  —  
Na R y nk u  szpalery t ł a m ó w ,  dzieci,  woj- 
Bko, now e  owacje,  domy  s t r o j ne ,  n a j p i ę ­
kn ie j sz e  b r am y  powita lne.  D o ta r ł szy  do 
f a ry  z a t r zy m u ją  się pojazdy,  kape la  3 go 
pu łku  u łanów g r a  „Boże coś P o l s k ę 1,, a 
biskupi  w k r a c z a ją  do św ią tyn i  by  przy 
b rać  sza ty pon ty f ike lne.

P i e l g r z y m k a  d o  k a t e d r y .

T y m c za s em  u s t a w ia j ą  się . cechy  i 
s z t and ary  to w arz ys t w ,  g romadz i  się du 
cho wie ńs t wo  w komżach ,  tw or zy  się p o ­
chód p i i lg rzymi .  Po chwili  ru  za ku 
ry nkowi .

S ie de m n as tu  b i sk up ó w  pol sk ich p ie l ­
g rzymuje  do  g r obn  św.  Wojc iecha w c a ­
łym b lasku  do s to je ńs tw a ,  w i . f u ł a c h  i 
s t ro ju  pontyf ikalnym z ks.  PrymaBero i 
a rc y b i sk up em  B l c z e w s k i m  z p as to ra ła m i  
na końcu  ś w ie tn eg o  o r s z a k u .  Szczególną 
ś c ią g a ją  na  s i e b ie  uwag ę  dzielny obrońca  
nas z  w do b i e  ucisku ks. a r c y b i sk up  Teo-  
dorowicz i p r ze ś l ad ow a ny  przez bol sze ­
wikó w pr zy b y ły  Z dalek iego  Mińska bi­
skup  Łoz iński .

W  k a t e d r z e .

Wkracz a ją cyc h  p rzez , ,w r o t a  śp iżowe“  
do k a t ed ry  b i s ku p ów  wi ta  he jna ł .  W 
dwó ch  rzędach  z obu s t r on  g ro b u  św.  
Woj c iecha  wkracza ją  m a j e s t a t y c z n i e  w 
n a w ę  g ł ó w n ą  i k i e ru j ą  się ku w ie l k ie m u

P o ł ą c z y ł y  s i ę  t u  C z e c h y ,  U k r a ;n a  i R o s j a .  — W s p ó ł u c z e s t n i k i e m  o r g a n i ­
z a c j i  b y ł  p o d p u ł k .  D o m a ń s k i . — W y k a z a ł a  te* r e w i z j a .

W A R S Z A W A  -  „ P r z e g l ą d  W i ec zo r n y 11 
dowiadu je  s ię  z dobr ze  p o i n f o rm o w a n eg o  
źródła ,  że  podczas r ew iz j i  u poó pu łkow n.  
D o m a ń s k i e g o  w o rg an iz ac j i  j ednol i tego

f ro n tu  ś ł o w ia n sk ie go  s k i e r o w a n e g o  p r z e ­
ciw Pol sce .

F ront ,  t e  m ia łyb y  u tw o r z y ć  Ros ja ,  
U k r a i n a  i O e c h y .

Komisja koalicji na Górnym Śląsku.
P i e r w s z e  p o s i e d z e n i e  k o m i s j i  z  p r z e d s t a w i c i e l a m i  r z ą d u  n i e m i e c k i e g o .

J a k  n i e m c y  i n f o r m u j ą  k o m i s j ę ?

Tel.  w łas ny  „K ur je ra  Częs tochowskiego".

W R O C Ł A W ,  28.8.  W  sejmiku p ro ­
w inc j ona lnym o d b y ło  się p ie rwsze  in for ­
m a c y jn e  ze br an i e  komis j i  en t en t y ,  w y s ł a ­
nej na Ś l ąsk ,  z p r zeds tawic ie l ami  władz 
p rowincj i  ś lą skie j ,  z udzia łem d e l e g a t ó w  

pr ze m ys in  i związków zawodowych .
Nadpr ezy r i en t  Ś l ą s k a  Pbi l ipp po wi ta ł  

mis ję ,  K t ó r e j  przewodniczący  ang ie lski  
pułkow nik T id b n r y  i w yraz i ł  nadz ie ję ,  że 
p o d r ó ż  in f o rmacy jna  misji  po ob ję tym p o ­
w s t a ł e m  okręgu  p rzekona  mis ję  o bez­
pod s ta wn ośc i  s k a r g  i o sk a rż eń  rządu  n ie ­
mie ck i ego  i arroj i  ze s t rony  polaków o- 
r az  pozwoli  us t a l ić  p r a w d z i w e  źródle  
tych godnych p o ża ło w an i a  wypadków na 
G. Slą«feo.

N a d p r e z y d t n t  P h i l i p p  wyrazi ł  żal,  że 
poseł  K o r f a n t y  po mi m o zwróconego  dcń 
ż ą d a ’ )a nie dał  mu a d r e s ó w  mężów zau­
fania ,  którzy by mogli  wziąć udział  w o- 
bradach  obecnych .

N as t enn ym  mó w cą  był  op r a w c a  G. 
Ś ląska ,  He a s in g ,  k tóry w d ługie j  mowie 
oświet l i ł  s tosunki  po li tyczne i ich rozwój  
na  G. Ś l ąsku .

Hers ing.  w ska za ł  na wnio sek  między  
r u c h e m  s p n r ta ku s o w s k i r o  a polskim i o- 
pisał  współpracę  obu organizac j i  i ich d ą ­
żenia,  by  p r ze z  c i ąg ła  pod judzanie  r o b o ­
tn ików,  uczynić ich na r zę dz i em  celów po- 
l i tyc’ nych.

Szef  sz t abu g en er a ln eg o  m a jo r  Hes-  
terb* r g  oma wia ł  sy tuac ję  wojen na  i kładł  
nac i sk  na  wspó łdz ia ł an ie  r e gu la rn y c h  
wojsk  po lskich z, pows tańcami.

Kom isa rz  policji  wojskowej ,  Ho rn i g ,  
p r ze ds ta w i ł  ma te r j a ł ,  dowodzący,  ź e  p o ­
w s t a n i e  p r z y g o t o w a n e  było p rzez  p r o p a ­
gandę  wszechpo l ską .

W s z y s t k i e  k ła m s tw a  powyższe  zoAały 
s tw ie rd z o ne  p rze z  m ó w c ó w  z p rś>ód p r z e ­
m y s ł o w c ó w  i robo tn ików.

P u ł k o w n i k  T idb nr y  dz iękował  w imie­
n iu  komis j i  za inb  rm a c ie ,  pros i ł  o dal ­
szy m a t e r j a ł  i zapewni ł  zupe łnie  bez ­
s t r on n e  zbadan ię  r o a te r j i ł u  roemierk iego

W e  wiór ek  rano komis ja  u d s ł s  się do 
Gliwic.

o ł t a rzowi.  T u  u k lę k n ą w s z y  za jm u ją  s t a ­
l e  po obu s t r o na c h ,  podczas  gdy  ksiądz 
P r y m a s  ©dnrawja n a b o ż eń s tw o  p rzy  o d ­
s łonię tym Naj św.  S ak ram en c ie .

C h ó r  k a t ed r a l ny  wykonu je  p ien ia  
w śr ód  skup ionych  modłów bi skupów,  d u ­
cho w ie ń s t w a  i ty s i ęcy  wi e rn yc h  P o  n a ­
b oż e ń s t w ie  na kazalnicę wstąp i ł  k s.  a r ­
cyb i s ku p  Bi l czewski  i p rze mów i ł  do 

zgromadzonych.

Zakończenie uroczystości
P o  p r z e m o w o  ks. a r c y b i s k up a  udal i  

s ię  b i skupi  w  or sz a ku ,  poprzedzani  przez 
duchowieńs two  do g ro b u  św.  Wojc iecha ,  
do k ąd  przyniesiono ze s k a r b c a  r e l i kw ia rz  
d ro goc en ny  wysadzany  sz lache tnemi  k a ­
mieniami  z ‘g łe w ą  św.  Wojciech*.  K o ­
le jn o  podchodzą  bi skupi  i z r ąk  ks .  P r y  
m a sa  ca łu ją  r e l ikwię .  Po tem  w po ch o ­
d z i e ,  j ak poprzedn io ,  udal i  s ię biskupi 
poprzedzan i  p r z e z  sz tan d ary ,  woj sko i 
duc howieńs two  p o d  -pałac a rc y b i sk up i . —  
O ij ow ;adn se rdeczn ie r a  p r zemówien ia  

ks .  a r c y b i s k u p  B ł ezewski  wyra ża jąc  j e ­
szcze r a z  r adoś ć  b i skupów za doznane  
przyjęcie  i możność  ob rad o w an ia  w le 
ch ick im grodzie .  Spec jalnie  ciepło p r z e ­
mówi ł  do wojska ,  dziękując wiarusom 
wie lkopo lskim za obro nę  k resów i L w o ­
wa.

Wspan ia ły  widok był,  gdy na z a k o ń ­
czenie u roczystośc i  17 , d łoni  biskup ch 
podniosło się w gór ę  i b łogos ławi ło  
chy lącym głowy t łumom.

Ok rzy k ie m „Niech ży ją*  pożegnano  
udając  (h  s ię  do pałacu  b i skupów.

T E L E G R AMY
P i e r w s z y

powstańczy Komunikat ś ląski .
S O S N O W IE C  Dnia  28 s i e rpn ' a .  P o d ­

czas  n a p a d u  .C Zygl in na północ od T a r ­
nowie zni szczona zos ta ł a  W e j  i te lefon.  
Kolo huty L a u r y  i kolo J a n o w a  skuteczne 
napad y  r o b o tn ik ó w  n a  pos t e ru nk i  n ie ­
mieckie.

Komu nika c ja  kolejowa między  K a t o ­
wicami  a  Mysłowicami  p r z e r w a n a  przez 
robotników,  k tó rzy  uciekal i  ze S ą s k a  
p r zed  p r ześ lad ow an iem  niemców.

Do S p y tk o w a  pod S t rum ien ie m na 
Ś ląsku  Cieszyńskim padło  dzi ś 20  poci s­
ków a r m a tn ic h .  N a  szczęście,  uszkodzo­
ne zos tały tylko domy,  r ann yc h  i z a b i ­
tych niema.

Si lne pa t ro le  g ra n ic zn e  n iemieckie 
os t r ze l iwa ły  dziś  między P io t row icami  
a Zeb rzy do w em  powstańców,,  idących  to­
rem ko le jowym.  N cp ad  o d pa r t o ,  s t r a t  
z naszej  s t rony  n iema .

Echa zajęcia Brynicy przez 
powstańców.

K o m u n ik a t  n ie m ie c k i .
G L I W I C E  —  Biuro W o l f f a  donosi:  

Wc ze sn y m  r an k ie m  w dniu 2 5  bm.  pol- 
tk i e  bandy ,  k tó ry m wed ług  pos iadanych  
informacj i  p r aw do p od o b n i e  to w ar z y sz y ły  
r e g u la rn e  wojska ,  napad ły  na  I r y n i c ę  
i Gerogenberg.

h o m e n d a  w Br yn i cy  zos ta ł a  rozbi t a;  
s t r a t y  nasze  2  zab i tych ,  1 oiężko ranny .  
1 oficer i 3 ż o ł n u r z y  wziętych do n ie ­
woli.

A ta k  ra j ”G e r o g e n b e rg  odpar to ,  p r z y ­
czyni n iep rzy jac ie l  miał  w zab i tych 5 
i we wzię tych d o  niewol i  3, ze s t rony 
niemieckiej  zab i ty  1 .

Bryn ica  zna jdo je  się w r ęk a ch  po l ­
skich.  K o n t r ak c ja  w biegu.  —  Innych  
wy d ar ze ń  nie było.

Z n i s z c z e n i e  t e r u .
S O S N O W I E C — One^daj .  ( dd z i a ł  po w ­

s tańców od s t ro ny  Lu b l i ńc a  stoczył w a l ­
kę z n iemccmi  w l a sach  ł ignickieh.  z n o­
sząc po d ro dze  p lacówki n iemieck ie  —  
W  w a lk a c h  tych  pó le g ło  k i lkunas tu  żoł ­
n ie rzy  i dwaj  of icerowie niemieccy.  O d ­
dział  ten zni szczył  tor  ko le jowy w po­
bliżu Wielkiego  Strze lca .

S y t u a c j a  n a  S l ą s s k u
* i Ż ą d a n ia  N ie m ie c .

N A U E N ,  28.8.  Donoszą  z Górne go  
Ś l ąsk a ,  że Polacy  p r zy g o to w u ją  a t ak  na  
Ka towice .

P r a s a  n iemiecka  doma ga  się od rzą du  
jea* ogł śn ie  wzm cn ien ia  pss i ł kó w w o j ­
skowych  celem dosta t ecznego  z a b e z p i e ­
czenia p o r zą dk u  w e w n ą t r z  k r a j u .

D z ie ln y  F r a n c u z .
S O S N O W IE C ,  29 3.  Wczoraj  uda ł  się 

do K a to w ic  ko r es p o n d e n t  pism parysk ich  
Geody.  Pomimo,  że mia l  wsze lkie  po t rze ­
bn e  pap ie ry  i f r an cusk i  pa s zp or t  p rzy  
sobie ,  dzie lny  f r a n cu z  zosta ł  a r e s z t o w a ­
ny.  Na s k u te k  ene rg iczneg o  p r o te s t u  w y ­
puszczono go  pa  godz i n ie  z więzień a, 
dodano mu j ednak  dla  bez p i e cz eń s tw a  2  
szpiclów. Po mi mo  tego  p. Gend y  zdołał  
zebrać  wiele r r u te r j a łu  obc iążającego 
Niemców? Ot rzy ma ł  go od ^ robo tn ików 
po l sk ich  w związkach  zawodowych ,  gdzie 
por ozu mi ewa ł  się za pomocą  t łumacza.

P o s i łk i  n i e m i e c k i e .
S O S N O W I E C .  N a w e  w o j s k o w e  

posi łki  p rz y b y ły  w c z o r a j  r a n o  d o  K a t o ­
wic ,  ( j ak  d o n o s i  „ K a t o w i e e r  Ze i t )  p i e ­
c h o t a  i a r ty l e r i a  i u d a ł y  s i ę  z  K a t e w i c  
w  k i e r u n k u  h u ty  L a u r y  i d o  M y s ł o w i c . 
J a k  s ł y s z e l i ś m y  p r z y b y ł  r ó w n i e ż  g e n e ­

rał Vou der Goltz, dowódzca słynnej 
żelaznej dywizji, która walczyła na Li­
twie. Dywizja jego nta współdziałać 
W obrębie Górnego Śląska.

Nic s i ę  n ie  z m ie n i ło .
SO SN O W iE C .  Na G. Śląsku znie­

siony został obostrzony stan oblężenia, 
ale pozostał ten stan oblężenia, jaki 
był przed 18-ym sierpnia.

S t r a j k  t r w a
SOSNOWIEC. Strajk .wybuch! na 

naw# na całym Górnym Śląsku, robo­
tnicy bezwzględnie domagają się wy 
cofania grentzschutzu

P o g ł o s k a  o  p i e r w s z y c h  o d ­
d z ia ła c h  w o j s k  K o a l ic y jn y c h  

n a  G. Ś lą s k u .
SOSNOWIEC. Rozeszła się tu wia­

domość, że juj w czasie najbliższym 
przybędą pierwsze oddziały wejsk ko- 
al c/j, przeznaczone do zajęcia G órne ­
go Śląska —Mają to być zatajane ®d- 
dziaty armji gen. Hallera, pud komendą 
oficerów francuskich

N ie m c y  z a s y p u j ą  G- Ś lą s k  
z a p a s a m i  ± y w n o ó e i .

S O S N O W I E C .  Od dłuższego  ju>. czasu 
Górny Ś lą s k  j e s t  aa j iepie j  za pr ow ia n to -  
waną  p ro wi nc ją  n iemiecką  ze w łg lę d a  na 
oczek iwany  plebiscyt .  Rz ąd  n ie ime sk i  d o ­
kazuje w pro s t  cudów,  aby  ludności  dać  
w obfi tej  mie rze  mąki  oraz dostarczyć 
wszys tk ich  a r ty k u ł ó w  cod dennego  użytku 
a to Cflem po zy sk an ia  g łosów w czasie 
plebiscytu.

N ie m ie c k ie  a e r o p l a n y  n a d  
W a d o w ic a m i .

K R A K Ó W .  Mieszkań y W a d o w ic  z a ­
n iepokojeni  są cząs tem p o j a w i a n i e m  
się n iemieck ich samoio ów,  k tó r e  z a p u ­
szcz a ją  się s t a l e  w g łą b  k ra j u  t k rążą c  
nad Wad ow icam i  i ozol ieą r ek i  g u o s k u j ą  
teren.

Senat am erykański żąda prze­
dłożenia sob ie  traktatu  

z  Polską.
W I E D E Ń  W.  B. donosi  z Śt ,  Gar tna in  

„ T u n p s "  donosi  z Waszyn g ton u ,  że W i l ­
son s t a r a  się u zy s ka ć  od J a p o a j i  o b o­
w ią z u ją c e  oświadczenie  co do t e rm in u  
oddania  S z a n t u n g u ,  aby  w t en sposób 
s tępić  o s t r ze  u chw ał y  komis j i  s ena tu .  
K om is j a  s e n a t u  zażądana p rzed łożen ia  
sobie  t r a k t a t u  z P o la ka  i z innymi  p a ń ­
s t w a m i ,  j a k o te ż  szczegółów co do w a r u n ­
ków ,  k t ó r e  m a ją  być pos ta wio ne  A u s t r j i  
W ę g r o m  i Bulga r j i .  D e m o k r a ty c z n y  se 
n a ł o r  Wi laras ,  t rorący zwolennik  W i l s o n a  
przyłąi-zyt  *się do tego  żądania.

Przekroczenie Prypeci.
W A R S Z A W A ,  29 8 N i j ś w ie żs z y  k o ­

m u n ik a t  sz t abu  g e n e r a l n e g o  donosi:
F r o n t  L i t e w s k o - B  a loraski :
Na ca łym f ro nc ie  o ż y w i o n a  dz i a ł a l ­

ność wywiadowcza  i bo jowa  naszych  pa ­
troli .  Na  odcinku Ł un i ńe a  s fo r sowały  n a ­
sze oddziały,  mimo s i lnego ognia P ry p e ć  
i od rzuc iwszy  n iep rzy jac ie l a  w k e r u n k u  
jó łn o e n o  wschodn im,  za ję ły  si lnie o sa ­
dzoną przez bol szewików wieś Br ek .

F r o n t  gal icyj sko  wołyńdci :  Baz z m i a ­
ny.

W  z. Szefa Sztabu Generalnego 
HALLER, pułkownik

U s u n ię c ie  s i ę  S t a n ó w  Zj. o d  
s p r a w  p o lity k i e u r o p e j s k ie j ?

W I E D E Ń .  29 8 . „N ew  Y >rk Sau*‘ d o ­
nosi z Waszyngloi i  ), ź e  komisja a ma tu  
dla  sp r a w  zag ran iczny ch  za rząd za  u s u n ię ­
c i e  z t r a k t a t u  poko jowego  w s - . y s t k i c h  
klauzu l,  odaos zących  s ią  do udziału Sta 
nów Z je dno czo ny ch  w komis jach  międ zy­
na rodo wy ch  w E urop ie  W myśl  tego  
wuiosku  w t r a k t a c i e  uczynionoby onoło 
20  zmian.  G d y b y  wniosek ten zo» al p r z y ­
j ę t y ,  S t an y  Z j e d n o c z o n e  m u s i a ł y b y  się 
zuoełnie wycofać z czynnego  udziały w 
p o l i t y c e  e u r o p e j s k i e j .

K radzież 4 0 0 0 0  kor.
L W Ó W ,  27 s i e rp n i a .  J a cy ś  nieznani  

sp r aw cy ,  do s tawa  y się w t a j emuiczy s p o ­
sób do Biu r  Cz er w on eg o  Krzyża ,  m ie s z ­
czących się p rzy  ul. B i e l o w sk ie g o  nr .  6 , 
we Lwo wie ,  rozbi l i  z n a jd u ją c ą  się w u -  
b ikac jach  n a  I  p ię t r ze dwie kasy  wer-  
t h e u n o w s k le ,  zab ie ra jąc  s t a m tą d  k w o t ę  
4 0 . 0 0 0  k o r o n .

Złodzieje  włamal i  s :ę a a p r z ó i  do i i -
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sv, j ednako;1#- n ic -w niej nie znaleźli. 
Obok s ta ła  druga  kasa mniejsza, do niej 
więc zabrali  się włamywacze. Cięlko pra  
Wdopodobnie szło im rozbijanie kasy z 
boku, — w.ęe {oczQli j ą  rozbijać z przo­
du. Rozbiwszy saianę przednią,  sprawcy 
? a b r  li z w n ę t r za ' k a sy  kwotą 40X-00 k e ­
ton ,  poczem zeszedłszy na part>r,  w ł a ­
m a l i  s ię  d o  b i u r a  k a n c e l a r j i  Czerwo­
nego Krzyża, skąd otworzywszy z we­
w ną t r z  okno. wyskoczyli, a następnie 
zbiegli.

Olbrzimia kradzież w intendenturze.
Z g i n ę ł o  10 w a g o n ó w  m u n d u r ó w  i 
b u t ó w .  — N o w e  b a g n o  w e  L w o w i e .

Sądu i kary!
.Gaze ta  Poranna* donosi: Nowe ba­

gno w y t r y s ł o  na bruku U ow sk im .  T y m  
razem chodzi o skradzione i puszcza­
no na pas k 10 wagonów ubrań i bu­
tów wojskowych.

Je s t  to sianowczo największa afera,  
j a k ą  -lot>,ebezas Lwów pocblubić-się mo­
że. Ze względu na toczące się (Śledztwo 
n e moitsa odsłonić bliższych szczegółów 
tej sprawy.

O jc ie c  i w .  p r z e c iw  s o c j a l i z a ­
c j i  p a ń s t w .

KRAKÓW. Agencja „Avant i" notuje 
pogłoskę ,  U Papież wyda wkrótce ency­
klikę przeciw komunizmowi i ruchowi re-
ą\ c lucyjno socjalistycznemu.

Co dzień niesie-
M u r z y n i  d o m a g a j ą  s i ę  p r a w a

s a m o s t a n o w i e n i a ?

Wedle i r f  rmacji  .N ew  Jork  Times" 
murzyni p ó ł n o c n o - ,  merykańscy dom aga­
j ą  się pod vp lyw r in  propagandy bclsze- 
wickiej,  wśród n i c h  szerzonej prawa s a ­
mostanowienia dla wszystkich murzynów 
całego świata- „New J ■ rk Time.-" zape­
wnia,  ?e mur.-.yii założyli pismo, którego 
artykuły przepój me są duchem bolsze­
wickim. Jeden z oststnieb ar tykułów za­
czynać się od słów; Trocki i Lenin wy- 
zwalają białych. Także i my potrzebuje­
my takiego Lenina abyśmy także mogli 
być wyzwoltul!

P i e r w s z y  a e r o p ' a n  p a s a ż e r s k o  t o ­
w a r o w y  k u r s u j ą c y  m i ę d z y  L o n d y ­

n e m  a  P a r y ż e m .

Zaczął k u r s o w a ć  mi ęd zy  L o n d y n e m  a 
P a r y ż e m  p i e r w s z y  a e r o p l a n  p a s a ż e r s k o  
towarowy.

K o m u n i k a c j a  n a p o w i e t r z n a  międz y  L o n ­
dynem a Brukselą z a p r o w a d z o n a  będz ie
we wrześniu.

Ministe rs two żeglugi  napowietrznej 
wyznaczyło 64 tysiące nagrody z» a e r o ­
plan zaprojektowany i zbudowany przez 
Anglików. Głównym (elera tego konkur­
su jes t  zwiększenie bezpieczeństwa po­
dróży  napowietrznej.

O b c h ó d  n i e m i e c k i  n a  p o l a c h  » 
g r u n w a l d z k i c h .

Według donies ' tnia  .Gazety  Olsztyń­
skiej" u r .ądzują  Nie .icy d n a  31 Sitrp-  
li a wieUi festyn pat r jot jczny  na polach 
grunwald,  k't 'h w okolicy Olsztynka.  Ob­
chodem tym chcą Niency  uczc ć pamięć 
żełtiierzy, poległych w roku 1914 w bi 
twie Tenneberskiej ,  głównie <aś jednak 
■arządzić wielką manifestację przeciwpol- 
ską.  O j i h ó d  urządza genera lna  komenda 
2 0  okręgu wej-fiawego oraz H-mnats-  
bund i Masurenbu id. Władze przyznały 
wszelkie możliwe ulgi kolejowe i k w a t e ­
r u n k o w e ,  aby z.vab ć na f - s tyn  jakns j-  
większe (lutny i pokazać silę niemczyzny 
w tej okolicy.

k r o n i k a .
Zijon s t u d e n t a  c z ę * t o e h o -  

w ia n in a
Do Cząsii chowy nadeszła wieść o 

zgonie znanego w szerokich kołach n a ­
szego miasta słuchacza medycyny Oni- 
wersy te tuwarszawskiego  b p. Władys ła ­
wa Mirabla.

Na pierwszy z e w  p o b u d k i  bojowej 
wyruszył  Władys ław Mirabel  na pole 
bi tewne,  by p i e r s ą  swą młodą zasłaniać 
ziemię polską,  k tórą s z c z e r z e  kochał, 
p r z e d  najazdem .dzikich barbarzyńców. 
B i O D i ł  m ł o d z i e n i e c  w r a z  z  innemi naj le­
pszymi synami Polski  Galicji wschodniej 
aż w r t s z c z c i e  p a d ł  ranny  i znalazł się 
w szpitalu Tarnowie.

Organizm nie przetrwał  jednak ran 
odniesionych i onegdaj nadeszła do Czę­
stochowy wiadomość, że nieubłagana 
śmierć  przecięła pasmo młodego życia.

Władys ław Mirabel,  prócz wrodzonych 
zdolności, posiadał wybitny taieut sce­

n i c z n y ,  a także l i teracki.  Częstcchowisnie 
pa mię ta ją  zapewne jego występy w przed 
stawieniach amatorskich,  a zwłaszcza a- 
ksdrmi i kich, gdzie chlubnie w yró  niał 

się, zdradzając duż6 zdolności sc*nic2ne. 
K o le d z y  stracili  w zmai łym najlepszego 
pr zy jac ie la  i dzielnego ż i łnie rza .

C eść Jego pamięci!

Z gon  r ed a k to r k i .
Wczoraj zmarła w Warszawie  śp. Zo 

fja Se jdle rowa,  redaktorka  pisma tygod ­
niowego „Bluszcz" poświęconego g łównie 
życiu kobiety.

Odezwa pasterza .
J. E  ks. Biskup Kujawsko-Kali  ski wy 

dsł następującą odezwę do ks. Dz'eka- 
nów:

„Wskutek  pożogi wojennej, j aka  na 
Ś lą ska  szaleje obecnie z niezwykłą za­
ciekłością rozognionych narodowych n a ­
miętność1, pogra niczej tej p r as ta re j  Pia­
stowej dzielnicy przepełniło się zbiegami, 
ra tującymi swe życie od zagłady wieko­
wego wroga,  grozi im głód i śmierć,  j e ­
żeli nie ptśpieszyin;  z doraźną natych­
miastową pomocą -v- pieniądzach i na­
turze.

Polecamy przeto ks. Dziekarora,  aby 
jakna jprędzej  zebrali u siebie konl ra t r św  
w celu potworzenia komitetów p a r a f i a l ­
nych i podkomitetów wsi pojedtńczych,  
ktereby się zajęły zbieraniem składek na 
cel powyższy.

Żywimy niepłonną nadzieję, że wieleb 
ne duchowieństwo, pomne swego stano­
wiska w tej przełomowej chwili, kiady 
brac ia  nasi Śląscy tyle wieków od nas 
odłączeni, mają  się z nami zlać w jeden 
państwowy organizm, dołoży wszelkich 
sUrań ,  by m i ło s ń r lz ie  chrześci jańskie i 
uczucia patr j i tyczne znalazły całkowite 
zaspokojenie.

Stanisław Bp.

Dlc dziatwy śląsk ie j.
Cent ralny Komitet  pomocy dla dzieci 

rozc.ąga obecnie swą działalność na 
SIąsk. W tym c e n  Amerykański  wydział 
ratunkowy,  mający dostęp na teren,  nie 
j - rzekarany jeszcze Polsce,  utworzył  Ko­
mitet  pomocy dl* d/.ieci z centralą w Ka 
to wicach.

Komitet  składa  s'ę z delegata Ame­
ryki kap. Staderaj  dwuch Polaków: r a d ­
cy sani tarnego dr.  Nieleckiego z Katowic 
i radcy prawnego Wierzejskiego z My ­
słowic, i —  dwóch Niemców: nao elnika 
okręgu katowickiego, prezydenta policji 
oc h w en d y  i l ekarza dr.  Brucka. Komi­
tet  w Katowicach ma organizować komi­
tety lokal le w pomniejszych miejscowoś­
ciach Górnego Śląska i tworzyć k h  za 
rządy  proporcjonalnie nie do narodowości

Dzieci odżywiane być mają w jadło- 
ajnmeh, knchniacb szkolnych itd.

r o r c j e  żywnościowe wartości 90 f. 
wveawane  będą kem' te towi  katowickiemu 
po 15 fen. Dzieci najuboższe maią otrzy 
m y ^ a ć  ^ywneść  darmo.  ®bok żywności  
wydawane  będzie mydło dla dzieci i in*
- p* o 7 c ^  według norm stosowanych

L n ' r a l n y  komi tet  pomocy dla dzieci 
wysyłać bądzie dla Górnego Śląska t y ­
godniowo 20 wagonów żywności.

Z t e a t r u  p a n c e r n e g o .
wlbo dzisiai,  w sobotę,  o godz. 7.80 

wieczorem odegra nam te a t r  połowy przy 
« .Cb*SI?v. poc: Panc- , .Lis-Knla“ . sztukę w 
ir  ' i i . ^ g ig n ie w a  0 'w icza :  „Biśń  o
Królewnie*1. S la t ra t ru  „Polonia*1 powin 
na jfyp^łińć się po brzegi,  bo cały do­
chód z przedstawienia oddają kochani pan 
cernwy r a „Ubogą  Dziatwę  * miasta C«ę 
sstoc howy.

Ci. którzy przygląda li się próbom z 
„Baśni* utrzymują,  że s?tuka ta Zb ig n ie ­
wa Urwinza  odniesie sukces nielada.  Jej 
bowiem treść n a d e r  pomysłowa i skona 
p li sowana ,  pełna niefrasobliwego humoru 
żołnierskiego, jakoteż sen tym en tu  poetyc­
kiego, barwnie maluje życie polskich «o  
jaków w Częstochowie.  Zaznaczyć rów 
nież należy, że w roli  J u r k a  Olszewskie­
go, niepoprawnego psotnika, który pro­
wadzi całą akc ję  i dokoła którego wszyst 
ko się obraea wystąpi sam autor.  Pod 
porucznik Z. Orwicz da ł nam już dowódy 
swego ak torsk iego talentu w ostatnim 
dramacie pióra swego: „Ci,  co na p r z e ­
bój ruszyli11, a ujrzymy go teraz jako a- 
manta kumedjowego.

Pozostałe bilety nabywać można w 
księgarni  p. Marji  Lipskiej ,  zaś od godz.  
5 ej przy kasie teatru.

Z R ad y  m ie js k ie j .
W  poniedziałek 1 września o g. 7-ej 

wiecz. odbędzie 1 się posiedzenie Rady 
miejskiej,  którego porządek obrad zapo­
wiada:

1) Sprawa obligacji
2) Wnioski  Magist ra tu  w sprawie 

wydawania kar tek  na porady bezpłatne 
do smbula tur jum miejskiego.

8) Sprawa wycieru kominów.
4) P r o j e k t  regulaminu dla delegacji .
5) Wniosek r .  F ed erma na  i Iow. w 

sprawie zajść w dniu 27 maja r. b.
6) Uchwała  Delegacji robót publicz­

nych z dnia 17[YI rb. o przyznanie zwro­
tu kosztów, poniesionych przoz Radę de -  
legntów robotniczych od 6 ,2— 1^6 rb.

7) Wuiosek Magis tratu w sprawie 
podni sienią kosztu utrzymania chorych 
w szpitalu żydowskim do mk. 8.50 z dn. 
1.7 rb.

8) Wniosek Magistratu o uchwalenie 
k ro pj tu  dla mikroskopistki  przy rzeźni 
miejskiej.

9 ) Prc śba sekwes t ra te rów o podnie 
sieme pensji.

10) O podniesienie opłaty dziennej do 
mk. 8 za leczenie położnie w lecznicy 
dr. Nowaka.

11) P c  jek t  konserwatora okręgowego 
M ln i - t e r s tw a  Sz tuki— o utworzenie sekcji 
dla spraw kul turalno-artystycznych.

12) Sprawa podwyższenia pensji kie­
rownikowi robót publicznych.

13) Wniosek  Magis t ra tu  o podnies ie ­
nie kosztów ut rzymania w przytułku św. 
Autoniego do mk. 5 dziennie.

14) Sprawa pobierania mk. 50 za 
koszty pogrzel  u.

Z e s z k ó ł .
W  8 klasowem gimnazjum źeńskiem 

Siós tr  Nazaretanek  egzaminu wstępna  do 
klas gimnazjalnych o l b ę d ą  się 2, 3 i 4 
września.  Egzamina  poprawkowe i do 
klas  powszechnych 5 września.

U  zennice dawue i dzieci do szkółki 
froehlowskiej winny się zapisać do 1\9.

Przy gimnazjum jest  in t e rn a t  dla za­
miejscowych uczenie, drugi  internat  przy 
ulicy S. Kordeckiego 28 kierowany jes t  
r ówi ie ż  pr /ez  S os try~ Nszare t ank ' .

Rok szkolny zarżnie się 10 września.  
Uczenice winny się Btawić punktualnie o 
g.'  9-ej w Zakładzie skąd udadzą się na 
nabożeństwo na Jasne j  Górie.

J a k  z o r g a n i z o w a ć  K oło Nlło 
d z i e ż y  W ie jo k io j

Napisał  Jó z t f  Niecko. Bibljoteczka 
„Drużyny*. Wydawnictwo Związku  Mło­
dzieży Wiejskiej  Kopern ika  30. Ze  wzro­
stem ruchu społeczuo-oświato>vego wśród 
młodzieży wiejskiej,  która żywiołowo za­
częła się o rganizować w społeczuo-oświa- 
towe koła, wynikła potrzeba poradnika—  
któryby obejmował  wskazówki  na jpo­
trzebniejsze dla inicjatorów i o rganiza­
torów tych kół.

Wszystkim komu sprawa oświaty i 
wyrobienia społecznego młodzieży lezy 

na sercu,  broszurę „Jak zorganizować Ko 
ło  Młodzieży Wiejskiej" gorąco pole­
camy.

Żołnierze niemieccy 
w okolicy Częstochowy.

„Kur ie r  Częstooh.** dowiaduje się, że 
w dniu wczorajszym gromadza żołnierzy 
niemieckiego Orenzschutzu orzekr  ,czyła 
w lesie granicę  w okolicy Częstochowy. 
Żołnierze wescii na tervtor jum wsi Ł v  
ziec i Korzonek,  gdzie nabył '  zy "noś i u 
włoścjan, poczym szybko oddal ii s ę.

O r y g in a ln e  a p r o a to w a n ie .
„W <*azecie lwów lej" był umiesz­

czony r. itykulik,  k*X> „o au tor  wyraził  
się, ,,że obecnie każdy człowiek to r u ­
ina11*

Na to jeden z czytelników przyAał na­
stępujące oświadczenie:

„Nieprawdą  jest ,  że dziś każdy czło. 
wiek to ruina Prawdą  natomiast  j es t ,  ze 
że znany mi osobiście, a także w Szero­
kich kołach, paskarz cnkrcwo-niączno-  
smalcowy,  p. J a i  Łu  >iskócski zdrów jest  
że niczem ryba,  zawsze uśmiechnięty i 
gdyby nie pleć odmienna,  mógłby ucho­
dzić za jedną  z owych 7 krów t łustych,  
j ak ie  śniły Bitę Józefowi w EgipcD.  T a k ­
że tona jegó ma się niezgorzej ,  wygląda 
jak  ba laLrnia ,  a przed dwoma tygodnia­
mi wyjechała do wód dla przeprowadze­

n i a  kuracji odtlusz zającej.
„P ra w dą  jest  dalej, że wszyscy pas- 

karze sprawiają podobno jak pp. Łupi-

skórscy wrażenie ,  że więc wytkniętej  po­
wyżej opiąji brak uzasadnienia.

Autor  artykułu dodaje od siebie, że 
zdania swojego nie zmienia,  ponieważ 
sprostowania inówi o paskarzacli ,  a on 
pisał o — ludziach.

Wolny handel kartoflami.
L ik w id a c ja  w y d z .  k a r t o f l o  

w e g o  w  C z ę s t o c h o w ie .
N a  p o s ie d z e n iu  wydzia łu aprowiza- 

c y jn e g o  przy M a f i a t r a c i e  m. C z ę s t o -  
ch e w y  w e b e c  w p r o w a d z e n i a  w o ln e g o  
hand lu  z i e m n ia k a m i  p e s t a n o w i e n o  zli- 
kw io o w ać  dział  z i e m n ia c za n y  W s k u t e k  
l ikwidacj idziału t e g o  w y m ó w io n o  p o ­
s a d y  11 u r z ę d n i k e m  i 53 r e b a t n i k o m .

S p  z e d a ż  ż y w n o ś c i  c h l e b a  
o b e j m u j ę  k o o p e r a t y w y .

Na c z w a r t k o w e m  pos i e d z e n iu  wydz.  
a p r o w iz a c y jn ec o ,  p r ó c z  l ikwidacji  w y ­
działu z i e m n i a c z a n e g o ,  u c h w a l o n o  
p r z e k a z a ć  d e t a l i c z n ą  s p r z e d a ż  
w s z e l k i c h  t o w a r ó w  k o n t y n g e n s o -  
w y c h  w  C z ę s t o c h o w i e  w  s k l e p a c h  
m i e j s k i c h  w ł ą c z n i e  z  c h l e b e m  k o ­
o p e r a t y w o m .

W s k u t e k  likwidacji  s k l e p ó w  miej ­
s k i c h  z w o ln io n y c h  b ę d z i e  o k o ło  100 
p r a c e w n i k ó w  D e p .  żywnośc i#wej .

L is t  c a ę s t o c h o w i a n i n a  z  A- 
m ery k i.

W  dniu wczorajszym nadszedł  do R e ­
dakcji „ K u r j e r a 11 list z Ameryk ' ,  w któ­
rym p. W. Putek  z D . t r o i t  zapytuje aas 
o rodzinę swą,  zamieszkałą do czasu wy 
buchu wojny w Czę^t ichowie przy ul. 
Fabrycznej  w domu Napoleona.

Rodak z Ameryki  zawiadamia nas, że 
chce rodzinie *Wej dopomódz i coś się o 
niej dowiedzieć i dlatego zwrócił się do 
„ K u r je r a 11 ze swą prośbą. W m?śl  życzeń 
tych p#szuku,#my rodziny częstoebowis- 
niua z Amerysi .

„Dzień Dziecka" w Częstochowie.
Dal iśmy sy nów  na sz ych  na  wojnę ,  

ubra l i śmy ich w żołnierskie  mu nd ur y  i 
k a ż e m y  im p ie rśmi  swe mi  bro nić  g r a ­
nic R z eczyp os po l i te j ,  krwi swej styg- 
m a t e m  z n a c z y ć  d r o g ę  Wyzwolenia .  
P a d a  młodz ież  of ia rnie  na p o la ch  bitew, 
jak kwia t  podc ię iy  kosą ,  w raca ją  do 
d o m ó w  k a le c y  i n iezdoln i  do  pracy.
A p rz e c i e ż  p rz e d  nami  s tują o tworem 
b r a m y  Wolne j  O j czyz ny  i wie le  jej j e ­
s z c z e  b ę d z i e m y  musiel i  pośw ięc ić  t r u ­
du, wiele mozołu.  Dlateg® tez zdw oić  
t r z e b a  siły n a d  w y c h o w a n ie m  dzieci ,  
k tóry  późnie j  ujęty by w sw e  d łonie  
stery,  w y r ę c z a ją c  s ta rych  i p r z « m ę e z o -  
nych

N ie  m arnu jm y dzieci!  D a jm y  im 
m o J n o ś ć  u c z e n ia  s ię ,  da jmy im st awę 
d e  ust  ub ra n i e  i obuwie!

N a  t e n t e  cel  u rz ąd za  w riiedz e lę,  
dnia 31 s ie rpnia  „K o m it e t  p o m o c y  
dla D z i e c k a " ,  pod  p ro t e k t » r a t e m  Pani  
g e n e ra ło w e j  Odry ;  kwes tę ,  s p r z e d a ż  
z n a c z k a  i z a b a w ę  w parnu  S t a sz ic a ,  
z b a rd z o  u ro z m a ic o n y m  p r o g r a m e m .  
A więc :  loterja  fan towa,  l icytacja a m e ­
r y k a ń s k a ,  p oc z ta ,  ko ła  szc zęśc ia ,  gry,  
zabawy,  t a ń c e  itd W i e c z e r e m  przy 
świat ło  b e n g a ls k ic h  ogni  u r z ą d z o n e  
zo s t an ą  trzy żyw e obrazy:  a) G t ó d “ — 
G r o t g e r a ,  b) „ M e n u e t "  i c) „G runwald" .  
P r ó c z  teg© o d t a ń c z o n e  z o s t a n ą  s ty lo­
w e  t a ń c e  P o d c z s s  z a b a w y  p r z y g r y ­
wać  b ę d ą  ork ies try ,  a chó r  l w o w s k i e ­
go  poc iągu  p a n c e r n e g o :  „P o d p u k .  Lis - 
Kula, z n a n y  już z e  swych prod ekc j i  w 
parku ,  o d ś p i e w a  W różn yc h  m ie jscach  
s z e r e g  pieśni .

N ie c h ż e  w i ę :  ca ła  C z ę s t o c h o w a  
po śp ie sz y  do parku ,  by t a m ż e  za wiele 
mi łych roz ry w ek  r zuc ić  grosz  na t a c ę  
dla b ie dne j  dz ia twy n a s z e g o  mias ta !

P o k a z  ja r m a r k  z ia p n a  s i e ­
w n e g o  w  C z ę s t o c h o w ie .

We wtorek da.  2 wrzesma o godz. 10 
rano na te reo o „W z o r o w e j  Zagrody*  w 
Częstochowie ( >r»;y uli y  K s .  K o rd -ck ie -  
go —  Siedinin Kamienic) .  S t a r a n i e m  O- 
kręs roweg)  Z w iąz ku  K ó U *  Roi .  urzą iz*  
ny będzie po k a z - ; a r m » r k  oz imego  zboża 
s iewnego .

Celein ja rmarku  pokaiu będzie.
1. Pokazać naszym gosp idarzain, j a ­

kim zbożem siejemy, a jakun  powinniś ­
my siać.

2. wpłynąć na gospodarzy, by s ' a ’1 do 
borowym ziarnem o Ipowiednich o 1 q ' * ii.

3. Dać m itność nabyć.a i wskazać zró 
dla kupna z ia rna  s ewnego.

Z b 'ż e  siewne na poka :  nal ży dos t i r -  
esyć do Z z g r o i y  w pr zeddz iń  p ki zu 
tj .  poniediiałek dn. 1 w . . e ś r a  (wyją ko-
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wo w  dzień pokazu  do godz iny  9 f j  r a ­
no. p.  m.

W pokazie roają prawo brać udział w 
charak te rze  wystawców przede r szys t -  
ki tm członkowie Kółek Roi. wob c te ro  
jednak ,  że nie wszędzfte mamy Kółka 
Roi. dopuszczani będą i nieczłonkpwie.

Zboże powinno być dokładnie occys? 
cz0 ne —  takie,  jakie się powinno siać.

Ilość ziarna —  100 funtów, każdego 
ga tunku pożądanym byłoby 250 funtów 
możi a więcej. Po wystawie tego samego 
dnia pod wieczór ziarno będzie zwrócone 
wystawcom

Nagród na |pokaz ie  będzie 5 do 1© 
(w za leżność  *d ilości wystaw ów). Na 
grody będą dawane w naturze: z ;arno 
siewne, nawozy sztuczne, n a rzęd n a  ro l ­
nicze.

Wystawcy za miejsca nie nie płacą. 
Wejście na teren pokazu bezpłatnie.  W 
pokazie bierze udział drobna,  większa i 
średnia własność. N a  sędziów pros imy 
speajt l istów z Warszawy.

Listy do Redakcji.
Do Redakcji  „Kur je ra  Częstochow­

skiego
' w miejs’ u.

Uprzejmie proszę Szanowną R e d a k ­
cję o łaskawe umieszczenie w dzisiej­
szym numerze załączonych ki lka słów, 
jako  odpowiedź na wczorajszą notatkę w 
kronice pt. „Ostrzeżenie dla młodzieży".

Z poważaniem
SI. Nowicka.

Ostrzeżenie dla p. H. Sułkowskiej ,  
mieszkającej ,  Stradoraaka 12, w polu zie­
mniaczanym. Os t r zega  się p. H. S u ł k o w ­
ską, że znajdzie pod kluczem czas d o ­
stateczny do szczerego załatwienia swej 
kłamliwej i n ecnej wycieczki.

Nadto  informuję tęż osobę, że kom- 
petentoą i miarodajną w tej sprawie jest  
włłdz-a, a nie H  Sułkowska.

St. Nowicka.

Częstochowa, 2 9 —8 — 19.

O F I A R Y

(złużono w redakcji  „Kurjera Częs to­
chowskiego).

żśa p o m o c  d la  ś l ą z a k ó w .
Ks.  Kan. B. Wróblewski  otrzyma » 

od uczenie z przedstawienia  przy J a s n o ­
górskiej mk. 75.

Kartofle stale na  składzie hurtowo i deta-

... ,  p iszport na imię Szla-
£ g U D ! 9 n O  my Rumiana. Znalazca 
proszony o złażenie d '  redakcji „Kurjera"

leja nr. 42.
licmia u S, Sochaczews riego II a-

o spicprzów i w gonów po­
leca specjalny skład wyrobów 

nożoniczych Aleja 35
K łódki R o z p o w s z ech n ia jc i e

„Kurier Gzęstschowski.

Teatr „O D E O N“ ulica Panny Marji Na 27.
O d  s o b o l y  3 0  s i e r p n i a  d o  ś r ® d y  3  w r z e ś n i a .  — — — — D l a  d z i e c i  w e j ś c i e  w z b r o n i o n e .

S e n s a c ja !  P ie r w s z e  a r c y d z ie ło  n a d c h o d z ą c e g o  s e z r  u! S e n sa c ja !
W spaniały dramat życiowy w 5-ciu aktach p. t.

DZIEJE MĘŻATKI
ze słynną polską gwiazdą kinematograficzną

P O i ą  N E G R I  wroli głównej,
W a k c ie  4 -y m  P o la  l e g r i  o d t a ń c z f  s ły n n y  „ T a n ie c  a p a s z ó w 11.

Z powodu niezwykle kosztownej dzierżawy obrazu C eny m ie j s c  p o d w y ż s z o n e  o 50 f.

ANONS: N a j w i ę k s z a  i n a j z n a k o m i t s z a  g w ia z d a  k in e m a t o g ro f i c z n a  k r ó l o w a  e k r a n u

i i  ® wkrótsze ukaże się w potężnym dramacie 6  7  A I  iiH S i a  życiowym AUGUSTA STEINBERGA p. t. ^  H  L
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Biuro techniczne
P R O M I E Ń *

II A le ja  30 te le fon  24 ._________

W yk on yw a instalacje oświetlenia elektrycznego, przenoszenia s iły  i przyłącze­
nia do sieci miejskiej. Posiada na składzie: żyrand de, lampy biurow e, stołowe, 
buduarowe, wszelkie artykuły elektrotechniczne, motory, dyaam om aszyny , 

pasy i smary. Smary sprzedaje się począwszy od funta.

kśESi

P a ń s tw o w y  U rząd  Z akupu A r ty k u łó w  P ie r w s z e j  P o t r z e b y
KOMISJA WŁÓKIENNICZA

poszukuje I) I-go W łó k ie n n ik a  z odpowiednią praktyki na posadę kontrolera drobnego 
przemysłu włókienniczego. 2) I-go W łó k ien n ik a  z odpowiednią praktyką na po3adę objaz­
dowego kontrolera przemysłu włóknistego. 3) I-go P r a c o w n ik a  b iu r o w e g o  do kalkulacji

i sprawozdań ze znajomością włókiennie.
Wynagrodzenie miesięczne: Do punktu  1-go i 2 g o —900 do 1200 m*. rniesięizoie^zależnie od kwalifikacji p r ak t yc z  
nych i wykształcenia.  Prócz togo kont ro ler  objazdowy będi ie pobierał  dyety. Do*punktu 3 g o —800 do 1000 mk. mie- 
sięnzie, zależnie od kwalif ikaaj i .  Własnoręcznie  o napisai ie podania wrsz z referencjami należy przesyłać do Biura 

Komisji  Włókiennic?ej  w Łodzi, Aleje Kościuszki  nr. 1, wejś-ie I, III piętro.
c s s n n B i a M i n u s t g ś ^ s s K s  n a B B M M H n H M B n a a a E a n B s s n H H W H H W H ^ M a M a B W H W M M H a

|   ------ : P  o  k  ł  o  p  — Q

I S t e f a  n Pu i~ska g
■ c h o r o b y  s k ó r n e  i w e n e r y c z n e  5
|  przyjmuje od 8 —11 r.  i od 3 —7 wiecz £

Częstochowa ul. K il iń sk ie g o  Affi S £
■...as

i :
(Piękna) 1 piętro

Kooperatywa „Jedność" w Częstochow ie 
W tygodniu bieżącym są wydawane na własne 
kupony następujące towary, na kupon Nr 15 
mydła ang elskiego '/< f. za 1 mk. 50 fen. na 
kupon Nr. 16 kawy palony 2 ł za 45 fefl na 
kupon Nr. 17 papierosów 20 szt. za 2 mk 

Chleb bez kartek po cenie 1 mk. 10 fen. 
za funt.

Dystans 3 Inspekcji  1 wydziału Dro 
gowego Polskich Kolei Pz fu 'wowycb 
wzywa firmy szklarskiej do składania 
t f e r t  na roboty przewidywane w o b r ę ­
bie Dystansu w najbliższym czasie.

Zapła ta  za oszklenie liczona b ęJ . ie  za 
I metr®, za okitowanie za I metr  bi-ż.

Oferty należy k ie ro zać  do biura Dyst  
3 ul. Kościuszki 32.

O d  dala 1 | IX do 30 Włącznie wa­
żne kupon? kar ty  żywnościowej serji  „K“ 
Nr. 1— 1 funt ryżu za mk. 2.50

„ 2 - r l  funt.  fa so lPza  mk. 1.2©
, 3 —pół funta szmalcu za mk 2.50
„ 4 - 1  funt  soli za mk. 0 30
, 5— 2 pud. zapałek za nife. 0 30

Cuk ier.

Od dnia 16 do 30 września włącznie

skiej,  św. Ba rb i ry ,  P a r n y  M ic j i j  Kośc iu­
szki i Sienkiewicz.

Za niestosowanie się do niniejszego, 
rozporządzenia 'winnych pociągną do od­
powiedzialności w drodze adminis t r acy j ­
nej.

Belina-Praśm  owski,

wydawany będzie cukier w ilości 1 pół f- 
n.» kupon Nr. 6 kar ty  żywnościowej s e ­
rji K za mk. 3.10 w nas tępującym po­
rządku:
we wtorek dn. 16 na legitymacje 1 osob. 
we śiodę  17 — 2 —
we czwar t.  18 — 3 —
w piątek 19 — 4 —
w sobotę i poniedz. 20 i 22 5 —
we wtorek i środę 28 i 24 6 —
we czwartek  25 powyżej 6 —

W dma h 26, 2 7 , ’29 i 30 go wyda­
wany będzie cukier wszystkim, którzy 
we właściwym terminie cukru nie wy­
brali.

ROZPORZĄDZĘ IE.
Ze w/g lę dó*  sani tarnych i bezpie­

czeństwa putLozaego Qzabraniatu jazdy  
’k ił < * ej i konnej w al-jaeb ulic: W m lud

Każdy ogłaszający sic 
zdobyta

przeświadczenie, że anons 
w  drobnych ogłoszeniach  

„K u rjera  
C z ę s t o c h o w s k i e g o 11

przy m ałych kosztach, przy - 
nosi świetny skutek.

H i
 _____  ciele •£  lygodn o *e .o  do-
l a S a S S l t c  brej dójce (daje 25 kwart 

mleka dzlenie). Do sprze lania wiadomość Hum
b e r to w s k a  10. ____________________
Z f l i n s ł  weksel jiTanko wydawcy: Kai 
m L ( J l l l c g w  m a  M it te im a n  (po  ż y d o w s k u  
p o d p is )  i Szym on  H a n d w e rg e r ,  (po rosyjsku  
p^plsb_ZasTzeKą_mę_przed^ zrealizowaniem.
P n l r v o h r i D  robotnice uo kopa- 
■ O l P Z e O i i e  nia kartofli płaca 
akordowa i w naturze kartoflami. Wiadomość 
w maj. Jaskrów.

Wydawta A. G m a c h o w s k i Redaktor Ks. W. KneMewski.

Odbito w Drukarni „Udziałowej"


